
KIR JER WARSZAWSK
Niedziela.

Dnia ls/25 Stycznia.—  Rok 1852. M  23. Jutro, Śgo Polikarpa B. M.

Dziś w Kościele Śgo K r z y ż a , obchodzoną jest u r o ­
czyście solenność Nawrócenia Śgo P a w ł a .

N. PAN, mianować raczył Kawalerami Orderu Śgo 
S t a n i s ł a w a  I  klassy, Jenerała Majora Bazin; oraz Rz: 
Radców S ta n u : Szambelana Xcia Czerkasskiego  i Ga- 
maleya, Gubernatorów Cywilnych Sim birskiego  i Mo- 
hylew skitgo.

N. PAN, w skutku przedstawienia JO. Xięcia N a m i e ­
s t n i k a  Królestwa, raczył Najłaskawiej udzielić H ono­
rowem u Optykowi m. W arszawy, Jakóbowi Pik, w na­
grodę jego zasług, położonych przez urządzenie zna­
cznej fabryki narzędzi optycznych, matematycznych, fizy­
cznych i meteorologicznych, medal srebrny z napisem: 
»za gorliwość,” na szyi na wstążce Orderu Śtej A n n y , 
nosić się mający.

(A.n.) Panie Redaktorze! Ponieważ w piśmie swojem 
umieszczasz także wiadomości po-za obręb W arszaw y  
przechodzące, pozwól zatem, abym cię prosił o danie 
także miejsca kilku słowom prawdziwego zadowolenia, 
z któremi radbym się ze współ-Czytelnikami Kurjera  
W arszawskiego  podzielić, a do których dała powód o- 

koliczność zwiedzenia w tych dniach przezemnie Insty­
tutu Nauczycieli Elementarnych w Radzym inie. Nie 
będę ci długo pisał o korzyściach jakich my Obywatele 
doznajemy,przynajmniej ja i moi sąsiedzi,którzy w szkół­
kach naszych posiadamy już wychowańców tego zakła­
du, ludzi odznaczających się pobożnością, zamiłowa­
niem swego stanu i pełną zalety moralnością. Ale teraz 
gdy poznałem bliżej cały Instytat, trafiwszy właśnie na 
zgromadzone owoce całorocznych prac uczniów tej 
szkoły, jeszcze większy powziąłem dla niej szacunek i 
z przyjemnością pochwały jej ogłaszam. Wiadomo, iż 
Instytut Nauczycieli Elementarnych założony w r. 1820 
w Łowiczu , a w r. 1843 do Radzym ina  przeniesiony, i 
w pięknym a dostatnim gmachu przez poprzedniego 
Kuratora JW . Jenerała-Lejtnanta Okunewa, gorliwym 
jego staraniem wybudowanym jest umieszczony, ale to 
zapewne nie każdemu wiadomo, iż za staraniem tera­
źniejszego Inspektora tegoż Instytutu P .Ju l jana  Oboro 
wicza, zaprowadzone tu zostały pracownie malarstwa, 
rysunków, tokarstwa, introligatorstwa, stolarstwa i t. p., 
gdzie w .rolnych od zwykłych nauk chwilach, zajmują 
uczniów i kształcą ich w umiejętnościach, które w dal- 
szem życiu mogą być dla nich pomocą, a zawsze p rzy­
jemnie czas zatrudniają. Otóż oglądałem już godne po­
chwały próby tego zamiaru, izręczoe skutki pracy m ło ­
dzieńców, mianowicie w rysunkach, wyrobach introli­
gatorskich i tokarskich, pomiędzy któremi zastanowiły 
mnie prace i zasługują na wzmiankę uczniowie: Teo­
dor W awrzyszkiew icz, Alexander By szewski, Kazi­
mierz Poęlgórski, Jan Kryński, Leon Talma, Jakób Swi- 
narski i Ignacy Hanozewski. Życzyćby jeszcze należa­
ło, aby wyroby te złożone gdzie w Warszawie i do na­

bycia dozwolone, mogły być przystępne dla Publiczno­
ści, która nie wątpimy, iż oceniając te zamiary, do 
dalszego wzrostu dobrych usiłowań zachęcić potra­
f i . -  K .N .J .

W powołaniu się na ogłoszenie z d. “ /m Grudnia r. 
z., w Gazecie Policyjnej Nr 359 zamieszczone, Zarząd 
W arszawskiego Ober-Policmajstra, z powodu zbliża­

jącego się terminu, w którym ostatecznie zaopatrzone 
być powinny w miary i wagi przepisane, osoby handlem 
trudniące się, fabrykanci i rzemieślnicy, tudzież każdy 
kogo obowiązek posiadania miar i wag dotyczeć może, 
uprzedza ich niniejszem, iżby z nabyciem takowych po­
spieszali, gdyż zaraz po dniu 3/is  Lutego r. b. dopełnia­
ną będzie wszędzie rewizja miar i wag, i jeżeliby gdzie 
znaleziono takowe nie według przepisów sporządzone, 
winny używania onycb, do odpowiedzialności Sądowej 
pociągniętym zostanie.

W  ciągu z. m., W arsz: Tow: Dobroczynności, utrzy­
mywało w  domach Instytutowych, starców i kalek obojej 
płci 302, a w liczbie tej 32 ociemniałych; sierot obo- 
jej płci 135; do 6ciu Sal Ochron uczęszczało najwyżej 
dzieci 342; udzieliło wsparcie pieniężne miesięczne 
stałe, w kwotach od k. 90 do rs. 1 kop. 50, osobom 50; 
jednorazowy zasiłek po kop. 37%, osobom 97; takiż za­
siłek od rs .  1 do rs .  6, osobom 8; wsparcie w artyku­
łach żywności otrzymało osób 184; w lekarstwach o- 
sób 79. Na obiady 5cio-groszowemi zwane, uczęsz­
czało osób 77; z tych na koszt JO. X i ę c i a  N a m i e s t n i ­
k a ,  osób 37; dla których sporządzono porcji (obiadów) 
1,290. Zupy Rumfordzkiej rozdano porcji 2,232, czyli 
dla osób 80 dziennie. Ogólna zatem liczba osób w spar­
tych w z. m., wynosi 1,354.

Uprzedzając rocznicę zgonu ś. p. Ludwiki z Koma­
rów Hrabiny Małachowskiej, odprawioną zostanie j u ­
tro  o godz: JOtej rano, w Kościele P P .  Wizytek, za po­
kój Jej duszy Nabożeństwo żałobne; na które Kre­
wnych i Znajomych zaprasza się.

W nieutulonym żalu pogrążeni Rodzice po skonie 
4ro-letniego ich synka Jana Arnd, zapraszają Kre­
wnych i Przyjaciół na exportację zwłok, dziś o godz: 
2ej z południa, z domu N° 1565 przy ulicy Chmielnej, 
na smętarz Powązkowski odbyć się mającą.

(A. n.) Z  Krasnegostawu. —- W dobrach Orchowcu 
Pcie Krasnostawskim , Gub: Lubelskiej, przeniosła się 
do wieczności, w d. 4 Grudnia r. z. po długiej i ciężkiej 
chorobie, opatrzona Śó. SAKRAMENTAMI, Franciszka 
Kretowicz, córka Antoniny z Hra: Kicińskich, i ś. p. 
Bogusława Kretowicza, zasłużonego w kraju, w swoim 
czasie męża, rozliczne piastującego urzędy, jako to: 
Radcy Powiatowego za Xięztwa Warszawskiego, Pod- 
prefekta b. Ptu Krasnostawskiego, Radcy Departamen­
towego Lubelskiego, Deputowanego na S”ejm w r. 1825 
z m. Krasnegostawu, Członka Towarzystwa Przyjaciół
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m Ą l u h e l s k i e g o ,  i R ad y  Obywatelskiej tegoż b. W o ­
jewództwa, a obok tego piastującego urząd Sędziego P o ­
koju przez lat 27  i zaszczyconego orderem Śgo S t a n i ­
s ł a w a  kl: II. Zmarła była siostrzenicą ś. p. Brunona  
Hr: K ic iń sk ieg o ,  s łynnego z dzieł swych literata i poe­
ty, a wnuką ś. p. Piusa Hr. K ic iń sk ieg o , b. Sekretarza 
przy Królu S ta n is ła w ie -A u g u ś c ie ,  Senatora Kasztelana
i Kawalera Ś . S t a n i s ł a w a  I ki:,zaś prawnuką przyrodną  
ś. p. Kacpja C iec iszo w sk ieg o ,  Metropolity Kościołów  
R zym sko -K a to l ick ich  w Cesarstwie. S . p . f r .  K re to w icz ,  
wychowana w domu rodzicielskim, w którym zasady Re- 
ligji i moralności odebrała, przez cały ciąg krótkiego na 
tym świecie pobytu, niczem nigdy z drogi prawej, którą 
sobie wytknęła, nietylko niezboczyła, ale każde nawet  
zboczenie w innych, nader szybko nad wiek swój do­
strzegłszy, na osobiste wykształcenie obracała. W m ł o ­
dym już wieku, umiała w ca łem  znaczeniu tego wyrazu  
godnie wypełniać obowiązki córki, aż do ostatniej chwili 
życia. Szlachetność rodu, wysokie zasługi przodków  
mając ciągle na pamięci, wielką zawsze przywiązywała  
do nich wartość; a lubo z natury obdarzoną była p ow a­
bami ciała, cnotą skromności pokrywając przymioty 
serca i duszy, kształcić i doskonalić się było g łów ną  
jej życia dążnośeią i celem. Najlepsza siostra dla sw e ­
go rodzeństwa, zdaniem swojem była mu pomocą i ra­
dą, a słodyczą obchodzenia się, i uprzejmą dobrocią roz­
koszą całej swojej rodziny, w której gronie tylko, całe  
swoje znajdowała szczęście. Względna dla wszystkich, 
uczynna dla ludzkości, niedała się rsigdy  ̂ wniesieniu  
ulgi wyprzedzić, z czego popadłszy w dotkliwąchorobę,  
obdarzona zasadami religijnemi, z największą cierpli­
wością i poddaniem się woli NAJW YŻSZEGO przez 
ciąg lat 6ciu, znosiła srogie jej cierpienia. Exportacja  
zwłok ś. p. Franciszki K re to w icz ,  wśród łez i łkania R o­
dziny, Przyjaciół, Sąsiadów i kochających ją Włościan,  
z Orehowca  do Kościoła parafialnego w G orzkowie,  od­
była się w d. 8  Grud:, a nazajutrz w tymże Przybytku 
napełnionym ludem, Nabożeństwo żałobne, odprawio- 
nem zostało. Słynny z wymowy Xiądz B o ja r s k i  Pro­
boszcz K ra sn o s ta w sk i ,  przy wyprowadzeniu zwłok  
z Orehowca,  a Proboszcze miejscowych Parafji do któ­
rych dobra matki zmarłej należą, jako to:*Xiądz S zy-  
d oczyń sk i ,  w czasie Nabożeństwa w Kościele, a Xiądz  
D rew n o w sk i  nad grobem, skreślili z talentem bieg ży­
cia zmarłej. Wreszcie współobywatele, sąsiedzi, dla 
Uczczenia pamięci zmarłej, pomimo największej niepo­
gody, przez całe miasteczko, na swych barkach drogie 
jej szczątki do Kościoła przenieśli.

W nekrologu znakomitych osób zmarłych z. (o- 
głoszonym  przez gazety Peters b u r g s  kie),  wymienioną  
jest jako zmarła w Wenecji,  ś. p. Walerja Tęgoborska,  
córka JW . Radcy Tajnego Ludwika Tggoborskiego,  
Członka Rady Państwa.

W ciągu z. m. w Instytucie Warsz: Tow: Dobroczyn­
ności, zmarli ubodzy: Franciszek N ow osie lsk i  mający 
lat 54; Jan B a e ż y ń s k i h i , ^ ' ,  Adam C ze rw iń s k i  lat 92; 
Marja Jon ow icz  lat 60; Franciszka P u ch a lsk a  lat 71.

JW. Jerierał-Major G ostom ilow,  Naczelnik Wojenny  
Gub: L u belsk ie j , wyjechał do Lublina.

Rok upłyniony 1851 lubo w ogóle  pod względem tem­
peratury był nieco cieplejszy jak zwykle, w pojedyn­
czych jednak porach, osobliw ie letniej i zimowej, zna­
cznie odstępował od stanu normalnego. W ogóle rok  
ten należy, do lat ciepłych lecz mokrych i w deszcze o b ­
fitych. Średnia temperatura całego roku wynosi 6°,1  
stop. R.; tak, iż jest wyższa o 0 ,3  stop. R. od norm al­
nej. Największe ciepło dochodziło 2 4 ,2  stop. R. d. 1 
Sierpnia; największe zimno 15,3 stop. R. d. 3  Marca. 
Zima i jesień były przeszło o 1 stop. R. cieplejsze, lato 
zaś było blisko o stopień zimniejsze niż zwykle. W io­
sna zbliżała się do stanu normalnego. Miesiące Sty­
czeń, Luty, Marzec, osobliwie też Kwiecień, Paździer­
nik, Listopad i Grudzień, były cieplejsze; przeciwnie:  
Maj, Czerwiec, Lipiec, Sierpień i Wrzesień, zimniejsze  
niż zwykle. Średnia wysokość roczna barometru była  
27  cali 8 ,65  lin: par:; najwyżej barometr dochodził 28  
cali 4 ,6  lin: par: d. 11 Stycznia; najniżej 2 6  cali 11 ,45  
lin: par: d. 6  Marca. Wilgotność powietrza średnia ro ­
czna wynosi 8 3  na 100, i ta jest większą o 2 setne od  
normalnej. Ilość wody spadłej z deszczu i śniegu, w y ­
nosi eo do wysokości 31 cali 2 ,99  lin: par:, to jest o 9  
cali 6 ,49  lin: par: więcej niż zwykle. W o d yn a jw ięcc j  
spadło w Marcu i Lipcu, a najmniej we Wrześniu i Gru­
dniu. W całym roku było dni pogodnych 74 , na p ó ł  
pogodnych 107, pochmurnych 184, dni deszczu 152, 
śniegu 37, gradów 16, m gły  54, grzmotów 17, błyska­
wic bez grzmotów 19, wichrów i wiatrów mocnych 56 ,  
wiatr panujący zachodni. Z im a  była cieplejsza niż zwy- ' 
kle, w ilgotn i,  więcej w  deszcz niż śnieg obfita. Począ­
tek tej pory był mglisty, słotny, środek nieco zimniej­
szy, koniec wilgotny i mglisty; największe zimno w tej 
porze dochodziło 14,2 stop. R. d. 10 Lutego. Wiosna^ 
z początku mroźna i śnieżna, później ciepłe; środek tej 
pory był ciepły, pogodny, suchy, grzmoty częste jakby 
wśród lata, koniec niepogodny, słotny i chłodny. Osta­
tni śnieg z wiosny pruszył d. 2  Kwietnia, a ostatni mróz  
d. 4  Kwietnia. Dnia 15 Maja termometr z rana wska­
zywał tylko 0 ,8  stop. R. ciepła. Lato  niepogodne. zi­
mne i mokre, podobnie jak w r. 1844. Początek i śro ­
dek tej pory był wilgotny i zimny, koniec pogodny lecz 
chłodny. J es ień  cieplejsza niż zwykle, w pierwszej po­
łow ie  co do pogody zbliżała się do stanu normalnego,  
w końcu była niepogodna, słotna, w deszcz i śnieg obfi­
ta. Pierwszy mróz w tej porze 3°,5 stop, R. wynoszą­
cy, był d. 26  Paździer: a pierwszy śnieg d. 16 Listop:. 
Dnia l3Styczn ia  zrana, W zs/apod W a r s z a w ą  przed mo­
stem stanęła; d. 25  Lutego w wieczór lody na W iśle  po­
wyżej mostu łamać się zaczęły, a dnia 2 2  Marca przy , 
wysokości wody 12 stóp 2 cale, lody na W iśle  jeszcze  
płynęły. Z o rza p ó łn o c n a  pokazała się d. 20, 21 Kwie­
tnia, d. 2 4  Sierpnia i d. 2  Października. Z o rza  zo d y - 
ka ln a  d. 25, 28  Lutego, d. 1, 4  Marca i d. 2 2  Listopa­
da. Z aćm ien ie  c a łk o w i te  S ło ń c a  d. 28  Lipca w W a r­
s z a w ie  widzialne, w czasie którego termometr w cieniu 
zniżył się blisko o 2 stop, a na słońcu przeszło o 3  stop.
R . D n ia  9 Stycznia przy zupełnie pochmurnem Nie­
bie widziano błyskawicę chwilową. Dzień 18 Lipca 
odznaczały deszcze, wichry, grady, błyskawice, grzmo-
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ty  i pioruny; o godzinie KJji po południu wśród błyska- tarjuszach Polskich  napotykamy zwykłe tak pokaleczo-
s»ic i grzmotów upadł grad wielkości laskowego orze* ne imiona wsi i miast, z powodu nieustalone] niegdyś
cba. Ilość wody spadłej z deszczu i gradu wciągu 16 ortografji, że trzeba znajomości lub sprawdzenia miej-
godzin, wynosiła co do wysokości 3 cale 2,4 lin; par:, to scowego, żeby być pewnym jakiej nazwy. Nierównie
jest więcej od tej ilości, jaka w całym miesiącu spada, gorzej szło na Pomorzu, gdzie warstwa napływowa
Słońca boczne pokazywały się d. 9 Lipca i d. 1 Liśtopa* Niem.ców, nie tylko napisać, ale wymówić obcych dla
da. Kołu białe otaczały Słońce d. 22 Czerwca, d .9 ,  siebie wyrazów niepotrafiła. Sliwin  nazywała Schleffi-
24  Września, d. 1 Listopada. Słup  kolorowy blisko nem, Więcław  Wanzlo, Przybysław a  Pripsleben, Pod-
Słonica był widziany d. 22  Kwietnia. Obręcze św ietne dębie Pozdopimi. Dodawszy do tego omyłki coraz no*
otaczały X fę z y c i .  18 Stycz:, d. 12 Czerwca, d. 9 Lipca, we przepisywaczy, gdy akta oryginalne zaginęły, będzie-
d. 5, 7, 8 i 9 Listopada. Plamy na Słońcu  pokazywa- my mieli wyobrażenie o zamęcie i potworności panują-
ły  się d. 12, 14, 22 i 23 Stycznia, d. 1, 10, 14, 18, 24, cej w różnych nazwiskach za-Odrzańskich. Spieszyć
25, 27 Lutego, d. 2, 3, 9, 14, 15, 16, 17, 22M arca,  d. się więc z przyjęciem imion znalezionych w żywotach,
•5, 10, 11, 13, 14, 18, 24, 25 Kwietnia, d. 3 Maja, d. 6, kronikarzach, a nawet dyplomatach zatwierdzających
7, 8 Czerwca, d. 23, 30 Lipca, d. 23 Września, i d. 22  nadania różno-czesne,nienależy, bo tylko na drodze kry-
Grudnia. tycznej, i to po wielu trudnościach przyjść można do

Wczoraj o godz: 1 Itej rauo, w Kościele XX. Kapu- oczyszczenia nazwy. Weźmy naprzykład teraźniejsze
cynów, odbył się obrzęd zaślubin Wgo Rene Castellaz, miasto Stettin . Wiadomo że Otton Biskup Bamberski,
Urzędnika Biura Przybocznego JO. Xięcia N a m i e s t n i k a  przybywszy w r. 1124 na Pomorze, ochrzcił je, miewa-
Królestwa Polskiego, Syna JW ej zBaronów  Patono de jąc gorliwe kazania w rezydencji Xiążęcej: Więcławiu,
Meyran, Jenerałowej Abram ow icz  (1° voto Castellaz), Uznaniu, Kocku, Wolgoszczu, Trzebieszowie i innych
z W. Ludwiką Dunquerque, C.órką W W. Marji z Kra- miejscach. (Passionale monasterii S. Crucis in Austria
snodębskich i Ludwika Ernesta Dunquerque, Dziedzi- inferiori,  wydrukowane w Pomm: Provinziol B latter
ców dóbr Gzowo, położonych w Gub: Płockiej. Bło- B. I V .  p. 3 1 2 — 363). Ta zasługa Apostolska, spowodo*
gosławiłte j  Parze, Najprzewielebniejszy JX . Benjam in, '  wała tegoż Biskupa do proszenia Cesarza Niemieckie- 
Komissarz Jeneralski Klasztorów XX. Kapucynów go o przyznanie mu dochodu z ziem nawróconych, acz-
w Królestwie. Przed dopełnieniem obrzędu, zabrzmiał kolwiek one do zwierzchnictwa Bolesława Krzywouste-
na chórze Hymn weselny ( V e n i  C r e a t o r ) ,  którego mu* go  należały. Lotarjusz  zatem w r .  1136, jako Pan całe*
zyka ułożoną została umyślnie na cześć Nowożeńców, go niby zachodu, przyznał Biskupowi żądane dochody
Do Ołtarza prowadził Pannę Młodą, JW . Rzeczywisty z prowincji: Grozwin cum Rockowe (Rogowo), Lesa-
Radca Stanu Oczkin; a od Ołtarza, JW . Jenerał-Major ne (Leśno), Meserechs (Międzyrzecz) et S i  tn  e. W ia t
Abramowicz. Po zaślubinach, Państwo Młodzi udali kilkanaście t .j.  r. 1150, Cesarz Konrad zatwierdził
się do mieszkania Matki Pana Młodego, gdzie odbierali dyecezji Hawelberskiej nadania poprzedników, a roię-
powinszowania i życzenia Przyjaciół, a następnie udali dzy innemi prowincje: Wanzlow, Miserezc, Grozwin,
się do dóbr Rodziców Panny Młodej (na obchód uro- C ith n e .  Nakoniec w r .1 159, Wojciech pierwszy Biskup
czystości weselnej)., Do życzeń innych, i Kur je r  dołą- Pomorski, niegdyś tłumacz Apostoła Ottona, wybrany
cza swoje: Oby BÓG błogosławił tej młodej i nado- na dostojeństwo Biskupie, jak ssm wyznaje przez Bole-
bnej Parze. sław a Krzywoustego, rodem Polak,zatwierdzając Kia-

Nowo założona Xięgarnia M . Neudinga przy ulicy sztorowi Grobińskiemń dobra nadane p rz e z Xcia Raci-
Przechodniej Nro 951/2, w domu dawniej X. Radziw ił- bora i żonę jego Przybysławę, wzmiankuje o dwóch
la , odebrała następujące nowości: Historję podróży i  wsiach w prowincji S c i th e n e .  Cóż ma znaczyć owe *S»-
odkryó , 2 tomy, wydanie. 2gie z rycinami; Małe roz- tne, Cithne i Scithene? Nie co innego tylko Szczytno,
ryw ki dla dzieci, z rycinami koloro:; Mowy pogrzebowe Objaśniacze niemieccy poczytują je za Ziethen wieś ko-
X. P. Rzewuskiego; Mowy pogrzebowe X .A . K. Pira- ścielną (K irchdorf), ale wtem błąd gruby, bo Silne,
mowicza; Tegoż, Dwuletnie Kazania świąteczne i pas- Cithne i Scithene, w dyplomatach nie są wsią kościelną,
sjonalne, dwa tomy; Prawo pryw atne Polskie, J .W .  ale m iastem  głównem prowincji'. In provincia Scithe-
Bandtkie Stężyńskiego; Xięga Św iata, wiadomości ne  villae duae. Dotąd nie mamy złożonych dowodów
z natik przyrodzonych, historji, etc., 2 tomy z rycinami; na pochodzenie miasta od szczeciny , chyba że gdzie
Życiorysy znakomitych ludzi, wydane pod redakcją'K. Schwinemunde, tam i szczecina .—  A . Ch.
W ł: Wójckiego, 2  tomy z rycinami; Druga żona, Korne- Wczoraj złożono w Redakcji Kur jera  rs. 2 kop. 70,
dja opowiedziana, przez J .  Korzeniowskiego; Minera- zebrane w czasie zabawy w domu przy ulicy Elektoral-
łogja  przez W. Jastrzębowskiego ; Pielgrzym  w Do- nej, i od L. R. r s .2  kop. 25, dla 6rga sierot po Strażni-
bromilu 1 16tą rycinami. Dzieła te sprzedają się po ku Sobczyńskim .—  Zaś od K . H Vtrochę szarpi i starej
cenach umiarkowanych.— Przytem poleca się Czytelnią bielizny na szarpię, dla Szpitala Sgo D o c h a  (PP. Mar-
polską, francuzką  i niemiecką. cinkanek).

Z okoliczności wznawianych ciągle kwestji jak np. W zamiarze u ł a t w i e n i a  h a n d l u j ą c e j  P u b l i c z n o ś c i  na*
i niezbyt dawno w Gazecie W arszaw skiej co do nazw bycia miar i wag przepizanych, w które według P°P™e‘
miast, upraszam Redakcję Kur jera  o przyjęcie i zmo- dnio ogłoszonych urządzeń, zaopatrzyć się winna, Ma-
jej strony Słów kilku w tym względzie: — »W dyploma- gistrat m. W arszawy, wyprzedaż takowych miar i wag

O
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przez Wydział Górniczy, tudzież przez Fabrykantów i 
Rzemieślników ukonseosowanych, złożonych, i już ostę- 
plowanych, urządził w Urzędzie Miar i Wag, w Ratuszu 
Miejskim czynność swą odbywającym* któremu też 
w tym celu taryffa cen, jakie przez składających mia­
ry i wagi do sprzedaży oznaczone zostały, przesłaną zo­
stała; pragnący zatem zakupić miary i wagi takowe, 
do wspomnionego Urzędu Miar i Wag zgłaszaćsię mogą, 
gdzie żądania ich codziennie, wyjąwszy dnie niedzielne 
i świąteczne, od godz: 9tej z rana do 12tej w południe, 
i od godz: 4tej do 6tej wieczorem, z całym możliwym 
pospiechem zaspokajane będą.

W tych dniach wrócili do W arszawy  znakomici G o­
ście, zaproszeni na świetne łowy, odbyte w Radziw iłł- 
montach, u JO. Xięcia Leona R adziw iłła , Ordynata 
Rleckiego. Oprócz drobniejszej zwierzyny, ubito na 
tych myśliwskich zabawach, trwających od dnia 6 do 18 
b. m „ 2 4 łosiów, 38 dzików i niedźwiedzia.

Oto zapowiedziane, a otrzymane przez nas zamówie­
nia na dzisiejszą m askaradę , która podobno pod wzglę­
dem świetności przejdzie i trzecią: »B... przypomina 
czarnem u domino, i  którem przez trzy m askarady  wie­
le kosztował przyjemności w rozmowie miłej,  że na 
dzisiejszej t. j. czwartej m askaradzie, ma mu powin­
szować imienin. P. J. ostrzega czarne domino aby nie 
brało  chustki do nosa z swojemi cyframi, gdyż zdradza 
incognito, bo w XIX wieku ludzie są domyślni; oraz 
prosi, aby powiedziała owej przyjaciółce, że zgubiony 
przez nią bilecik od R. Ł  , znajduje się w jego posia­
daniu, a jeżeli takowy zechce odebrać, niech przypnie 
u rękawów domina, kokardę czarną z ió ltem . A. o- 
świadcza wszem dominom  w obec i każdemu z osobna, 
aby go nie intrygowały, bo doznaje z tąd wiele fatygi. 
W. do M.: »Choć ukryłaś wdzięki pod czarnem  bez ża­
dnej ozdoby dominem, lecz chociaż cię nie poznałem, 
ale czułem, że ta maska kryje oblicze anielskie, a słowa 
twoje zawsze pełne uczuć i dowcipu, zdradziły cię, a 
mnie nabawiły niepokojem i tęsknotą do 4tej m aska­
rady, na której abym był szczęśliwy, błagam!” X... Ra­
dę przyjacielską daję dominu czerwonemu  axamitnemu, 
aby raczyło wykształcić się w języku Gallów. B. J. L. 
mają honor zaprosić domino czarne  mantynowe z ko­
kardami fioletowemi*u kaptura, na kolację, i drugie do­
mino w jej towarzystwie, gdyby to zaproszenie łaska­
wie przyjąć raczyła. B. poznał domino, które go intry­
gowało po włosku, żąda tylko objaśnieuia na dzisiejszej 
m askaradzie, która to była z dwóch sióstr, czy blon­
dynka  czy brunetka?  Kilka osób ofiarują na ubogich 
kop: sr: 30, na intencję uzdrowienia czarnego domina 
J. J .s a ubodzy dostaną pięć razy tyle, jeśli to domino 
będzie znajdować się na 4tej maskaradzie.

Na ostatnich targach W arszaw skich  i P ragskich  p ła­
cono : za korzec 4ro-ćwierciowy żyta  r s r .  3 k. 6672, 
•pszenicy rs. 4  k. 82, gryk i  rs. 2 kop. 67, owsa rs. 1 
k. 7772, siana  furę jednokonną od rs. 2 kop. 25 do 
rs. 3 k. 60, siana  furę parokonną od rs. 4 kop. 20 do 
rs .  6, słom y  furę zwyczajną od rs. 1 kop. 35 do rs. 2 
kop. 25, karto fli korzec rs.  1 kop. 757z, okowity gar­
niec rs. 1 kop. 30.

Miło jest bez zaprzeczenia, kiedy talent poznany, cenio­
ny, talent, który niemal stał się koniecznym, nieodzo­
wnym w naszej operze po rocznej prawie nieobecno 
ści, znowu pojawi się na scenie, zajmie swoje dawne 
stanowisko i odświeży w pamięci czas tryumfów, jakie 
na niem zyskiwał. Mówimy tu o Pannie Rivoli. Wczo­
rajsze jej wystąpienie w operze Marta, dowiodło, że na­
sza Publiczność, nic nie pominie, nic nie przepomni, co 
tylko może dodać blasku do wzrastających u nas sztuk 
pięknych, co tylko może przysporzyć choć jeden listek 
do tego nieśmiertelnego rodzimego wieńca. Kto był 
świadkiem powitania tej utalentowanej Artystki,  kto 
słyszał te z serca wylane oznaki zadowolenia, ten za­
pewne uwolni nas od szczegółowych opisów przyjęcia, 
którem ją Publiczność szczodrze udarowała, a na które 
najsprawiedliwiej zasłużyła. Opera Marta, wczoraj 
przedstawiona była w języku polskim i wykonana wy­
bornie; dyrygował P. Kidecki. Słowem nie podobna 
przypuścić, aby ktoś mógł niezadowolony opuścić Teatr ,  
ogół Opery tak piękny: Panna Rivoli, Pani Leśkiewicz 
znana z swego znakomitego talentu, PP. Dobrski, Tro- 
schel, czyż więcej czego potrzeba? Po ukończeniu 
Opery przywołani zostali: Panna R ivoli 7-kroć, Pani 
Leśkiew icz  5-kroć, PP. Dobrski i Troschel po 5-kroć, 
oraz Pan Zió łkow ski 3-kroć.

P. Antoni Kąlski, Królewsko-Pruski Nadworny for- 
tepianista, brat starszy znanego w W arszawie  Skrzyp­
ka Appolinarego, mianowany został w tych dniach K a­
walerem Orderu Orła Czerwonego IV ki:.

Z  Petersburga.—  C e s a r s k a  Akademja Nauk, obcho­
dząc 125tą rocznicę swojej fundacji, na posiedzeniu 
publicznem pod prezydencją R .T .  Xięcia Dondukowa- 
Korsakowa, w d .2 9  Grudnia (10 b .m .) ,  w Petersburgu  
odbytem, m ianowała: Jenerała Inżenierji Wojsk H i­
szpańskich Zarco del Valle, Prezesa Aademji Nauk 
w Madrycie, Członkiem swoim honorowym ; (Jenerał 
Zarco del Valle, był w W arszawie r. 1848); Jenerała- 
Majora Korpusu Komunikacji Stanisława Kierbiedi, i 
Dra Medycyny Fiszer, Lekarza J. C. W. Xięcia M a x y - 
m i l i a n a  Leuchtenbergskiego, Członkami K o r e s p o n ­
dentami w wydziale nauk fizycznych i matematycznych; 
PP. Grygorowicza, Profesora Uniwersytetu Kazańskie­
go; i W uka Stefanowicza Karadzicza, uczonego S erb ­
skiego, Członkami Rorrespondentami w wydziale lite­
ratury ro ssy jsk ie j; Hr: Borghese  z San Marino, i P ro ­
fesora Rarola-Fryderyka Hermana w Gettyndze, Człon­
kami Rorrespondentami w wydziale historyczno-filozofi- 
cznym; a Radcę Tajnego Korowa, Pomocnika Ministra 
Oświecenia Narodowego, Akademikiem, na wakujące 
miejsce w wydziale języka i literatury rossyjskiej. —  
Rontr-Adm irał W onliarliarski, mianowany został K a­
pitanem Portu Astrachańskiego.

A n g l i a . —  Xiążę A lbert i publiczność angielska, 
zwracają teraz wielce uwagę na podniesienie przemy­
słowego wychowania w kraju. — Wysłano oprócz in­
nych, okręt Hecate, dla wyszukania reszty czółen z s p a ­
lonego okrętu Amazone.— W r. z. w kopalniach węgla 
kamiennego w Anglji, więcej się nieszczęść zdarzyło,



j ak kiedykolwiek;  liczą bowiem 68 2  wypadków śmierci ,  
2 46  ran ciężkich,  92 8  r s n  lżejszych; 5 6 0  o sób  zginęło 
przez  wybuch gazu.  —  Król ewska  Komis s j a  wystawy,  
Cz łonkom Romis s j i  francuzkiej i U r z ęd n ik o m  tejże, 
za us ług i  przez nich oddane,  porob i ł a  podarunk i  wy­
noszące  od 2 ,000  do 500  du ka tó w .—  Z A ustra lji  c ią ­
gle dochodzą  wiadomości  o  bogactwie t amecznych po ­
k ł adów złota;  jpden z kopaczy znalaz ł  wc i ąg u  tygodnia 
złota za 4 , 060  dukatów,  inny za 2 , 00 0  dukatów.  K o ­
paczy coraz więcej przybywa,  emigracj a ciągle się p o ­
większa  w z łotodajne s t rony;  po  miastach ani r obo tn i ­
ków ani ma j t ków dostać nie można;  w Sidney  ki lka 
wielkich okrętów czeka bez pot r zeby dla b raku ludzi; 
Ur-zędnikora mus i ano  płacę podwoić.

A u s t r j a . Wiedeń 20 S tyczn ia .—  Dziś kong re s  cel­
ny odbywa wielkie posiedzenie,  na k tó r em rozbierać 
ma ją  wnioski  Komis s j i .  —  Z Stam bułu  donoszą,  że 
tam ogłoszono dekret  Minist ra  skarbu ,  nakazujący s t r ą ­
cenie wszystkim u rzędn ikom przez p ierwsze pół rocze  
b.  r., 20  procentu z ich p e n s j i . —  Dziennik  angielski 
Daily News nietylko został  w całej  A u str ji  zakazany,  
ale nie wolno nawe t  p r z e w o z i ć g o  przez Austrję  do in­
nych kra jów.

F r a n c j a . Paryż 18 Stycznia. —  Constilutionnel do­
nosi ,że w ciągu bieżącego tygodnia,  ogłoszoną  zostanie li 
sta cz łonków Senatu;  w krótk im także czasie,  og łoszą  
dekret  organizacj i  Senatu,  podobny o RadzieSt anu,  wraz 
z listą nowych Radców,  tudzież dekret  o prassie.  Dekret  o 
wyborach do Ciała P ra  woda wcz.ego, ogłoszony być ma na 
12 lub  15 doi przed s amemi  wyborami ,  których się 
spodzi ewają między 15 a 20  Lu tego.— Jedni  dowodzą,  że 
ar t ykuł  17 konstytucj i  pozwala j ący Prezydentowi  w sk a ­
zać osobę w tes tamencie,  którą  na przypadek śmierci  
poleci kra jowi ,  umieszczony został  na korzyść H r a b i e ­
go Chambord; według innych zaś, a to przypuszczenie  
zdaje się prawdopodobo ie jszem,  Prezydent  owo  ro zp o ­
rządzenie les tamenta rne  zrobi  na korzyść P.  Ludwika 
Luc j ana  Bonaparte, swego  k rewnego a b. Rep rezen ­
tanta zdep:  Sekwany. —  Z powodu przyszłych wybo­
rów ,  Minis t er  sp r aw wew: czynną bardzo ko re sponden ­
cję prowadzi  z Prefektami;  P .de.Morny jest  n iezmordo ­
wany w pracy i znaczną część nocy zwykle jej  poświęca-  
—  Nieulega wątpl iwości ,  że minis ter ja  handlu ,  rolnictwa 
robó t  publ icznych będą zwiniętemi;  w dwóch pier 
wszych już u sun i ę tou rzędn ików pomocniczych.—  P r z y ­
wrócenie  dawnego  Sekre t ar j atu  Stanu spotyka t r u dn o ­
ści .—  W Tuileries żywo p rowadzą roboty;  Prezydent  
myśl i  dać wielki bal w d. 25  Lutego,  z powodu ogłosze- 
szeńia ustawy,  m ianowania  Senatu,  i wyborów Ciała P r a ­
wodawczego.— W tej chwili  z a jmująs i ę  projektami  m u n ­
du rów galowych dla wszystkich ur zędników od P re f e ­
któw zaczynając,  aż do Merów i najniższych stopni admi ­
nis t racyjnych;  mund ur y  te ma j ą  być bogate i suto hafto­
wane.  Chcą  w ten spoęób dać zarobek l icznym robo tn i ­
kom.  Myślą także zrobić wielki obs talunek materj i  j e­
dwabnych w Lyonie.—  Arys tokra tyczne  przedmieście 
St. Germain , tej zimy balów dawać nie będzie; wiele r o ­
dzin opuści ło  Paryż  i zamieszkało na wsi .— Rząd o- 
tworzy ł  kredyt  na dokończenie  kolei z Chateauroux  do

Limoges; wynosi  on kilka mi l jonów.—  Z Guyany holen­
derskiej że t am na granicy południowej  p r o ­
wincj i  Paramaribo, odkryto pokłady złota; rządy angiel­
s k i  i francuzki, ma j ą  zamiar  robić także w należących 
do nich częściach Guyany, poszukiwania geologiczne.—  
Pre f ek t  depa r t amen tu  F ogttów  przyj ął  na listę dzieci 
u t r zymywanych  kosztem depar t amentu,  dwie sieroty na 
leżące do po tomków  rodziny Joanny d'Arc; są to dwaj 
bracia de Coussey, z których jeden ma lat 9,  drugi 
12 .—  Od czasu jak a rmja  francuzka  zajęła Algier, wy­
budowa ła  tam 133 mias t  i wiosek,  osuszyła 7 ,580 he­
kt arów g ru n tu  wybornego,  wykopała  254 ,000  metrów 
kana łó w  i r rygacyjnych,  7 2 , 0 0 0 me t rów  mniejszych ka­
na łów ,  wznios ł a 116,000 met rów wodociągów,  430 fon- 
tan i pomp ,  12 bazarów,  13 szlachtuzów, 21 szpitali i 
do mów  p rzy tu łk u ,44  Kościołów i Kaplic,  20  meczetów 
i ma rabutów,  117 innych budynków pub l i c znych .— 
Dzienniki  ciągle są  milczące,  i n ieprowadzą żadnej po­
lemiki .  Ar tykuły zaś rozumowane ,  spotykamy tylko w o r ­
ganach r ządowych .— Dziś renta 3-procentowa spadła o 1 
f rank,  i stoi na 104 za sto. —  Słynny chemik Jan-Mi 
kołaj  Gannal, wynalazca nowego sposobu ba l s amowa­
nia  ciał  ludzkich,  u ma r ł  w Paryżu  14 b. m. ,  w wieku lat 
60.  —  Ośm koni  podarowanych  przez Suł t ana  Ture­
ckiego, Xięciu Prezydentowi ,  przybyły do Paryża. Są 
one  najczyściejszej  krwi  arabskiej, i pochodzą od s ł yn­
nej  klaczy P ro roka  Mahometa. —  Pan Amedeusz  Pi- 
chot, Dyrek tor  pisma pe r j odycznego : Przegląd Bre- 
tański, widząc że od niejakiego czasu znaczna część j e ­
go a r t yku łów ,  jest  p rzed rukowywaną  przez różne ga ­
zety francuzkie, w obec takiego nadużycia cudzej wła­
sności,  p rzypomina  publicznie gazetom posi łkuj ącym 
się temi p rzymusowemi  pożyczkami,  że ar tykuły orygi ­
nalne  1 t łumaczone,  są  własnością, i że nie u p o w a ­
żnione przedruki ,  kwal i6kuj ą się do sądu.

Paryż 20 Stycz: (depesza telegraf iczna).—  Monitor 
ogłos i ł  dziś okólnik Minist ra spr aw  wew: do Prefektów,  
w k tó rym tenże oświadcza,  że konstytucja  dlatego zab ra ­
nia ogłaszania  mów Ciała P rawodawczego,  by im od ­
jąć ca łą  t ea t ra lną  s t ronę,  a nadać więcej powagi  i p r a ­
ktycznego pożytku.  Tenże okólnik donosi ,  że urzędn i­
cy są niewybiera loemi  i zabrania tworzyć  komiteta wy­
borcze .  Prefekci  wskazują  ludzi zas łużonych,  a rząd 
tych kandydatów przed wyborcami  otwarcie  popierać 
będzie.

H i s z p a n j a . —  Dzienniki  Madryckie donoszą,  że P o ­
se ł  francuzki  J ene r a ł  Aupick, przeds tawi ł  gabinetowi 
hiszpańskiem u, notę swego rządu,  żądającą zwrotu 
sum my 100 ki lkunastu mi l jonów fr. ,  należnej  Francji, za 
w ypr awę  Xięcia Angou/kme do H iszpanji w r.  1823.  —  
Ga rn i zon  Madrytu powiększony zostanie.  — Kilku de­
pu towanym oraz i nnym pol i tycznym osobom,  rozkażą 
M adryt, a może nawet  fliszpanję  opuścić .—  Mrozy sil- 
ne i śniegi spędzi ły mnós two  wilków z g ó r n a  równiny; 
w wiosce Epinal o 5  mil  od Madrytu, zagryzły one dzie­
cko i wiele szkód zrządziły; włóczą  się gromadami.

P r o s y . —  P. Alfons Taczanowski, D zied z ic  Tacza- 
nowa, mianowany  z o s t a ł  S z a m b e l a n e m  D w o r u .



W ł o c h y .  —  Wkró t ce  zamkną  posiedzenia Izb Sar-  
d yń sk ic h  za rok 1851,  ale w parę  tygodni  o tworzą  po ­
siedzenia na rok 1852; niecierpl iwie w T urynie  wyglą- 

' dają  mowy  t ronowej .  —  Inżen je rowie  a n g ie lscy  już  
podali  plany budowy  kolei  żelaznej S a b a u d zk ie j,  która  
rozpoczni e się w Madana, i przez Cham bery  o raz  i n ­
n e  miasta poprowadzona ,  połączy się z koleją fra n -  
c u z k ą  i  Lyonu  idącą; kilka gó r  a pomiędzy temi  Mont- 
Cenis przebić przyjdzie;  na tej kolei  będzie zna jdowa ł  
s i ę  uajdłuższy tunel w świecie,  bo liczyć on ma 13 ki­
l ome trów.

R o z m a i t o ś c i . —  Zabawne  robi  dziennik Times u w a ­
gi nad statystyką ludności  i zamęźć,  wydany temi czasy 
w Londynie. Na jp rzód  pros tu je  my lne  dotąd zdanie,  
j akoby w A n g l j i  mniej  się męzkich dzieci rodzi ło,  gdyż 
z ta bel li samego  1848 r . ,  wtedy kiedy najuporczywiej  
za powagą niewieścią obs t awano,  urodzi ło  się 13,633 
ch łopców więcej niż dziewcząt ;  ale może to z woli 
O P A T R Z N O Ś C I  dla tego, ażeby słabszej  kobiecie przy­
czynić ob rońców w jej  sprawie,  czego atoli  nie popi e­
r amy ,  bo to nie nasze pole zagłębiać się w tajemnice 
na tu ry .  Nasza rzecz czytać to, co liczby przepowiadaj ą,  
a z nich co w idziemy, tu na s t ępu j e ;  Szczęśl iwa po ra  
zamężcia kobiecie przykwita,  w wieku jej między dwu 
ds i es tym a dwudzies tym piątym roki em.  Przed tą po rą ,  
ile się z tablic pokazuje,  urzeczywis tnia  się tylko piąta 
część nadziei małżeńskiej  dla kobiet ,  a po 25 y m rok u  
do lat 30tu,  bezma ła  trzecia.  Więc na 100 małżeństw 
zawar tych,  n . leży  liczyć 20  mężatek młodszych 20 tu  
laty, n 30 starszych 25ciu laty. Ale po roku  30ym w ą ­
tleją kobiecie nadzieją coraz,  wreszcie schodzi oa zero,  
i dla t go to kobiety tak się ociąga ją  za lat pospiechem.  
Mężczyźni ,  jak wiadomo,  żenią się później  od kobiet .  
Dopa t ru j emy  jednak w tablicach znaczną większość zi-  
war tych  małżeństw równie  męzkich jak żeńskich,  przed 
rok i em 25ym;  a ile nam się zdaje,  zawierała je na j w ię ­
cej  kleksa wyrobnicza.  Z lem wszystkiem wiek m ęż ­
czyzny zdaje się być i w późniejszej  poćze lat Sposo­
bnie j szym do zawarci?  związków małżeńskich;  bo na 
27 ,483 małżeństw zawar tych w 1848 roku ,  jedną tylko 
znaleźl iśmy s t a r ą  pannę w wieku 60  lat, a przeciwnie 
kawalerskich bczżeńców Wstępujących w śluby m a ł ­
żeńskie,  nal iczyl iśmy 12tu i to starszych laty 60.  W do ­
wiec,  jak tabel le świadczą,  szuka żony starszej  od sie 
bie wiekiem; a odwrotnie,  wdowa  wybiera męża młod  
szego;  bo z pomiędzy wdów 50oio- letni th,  z amężnych 
powt ó rn i e ,  znajdujemy przesz ło trzy czwar te  z nich 
części ,  które  poślubi ły mężom młodszym laty 5 0 . —  
Za jmu jące  zdarzenie miało w tych czasach miejsce 
w A ng lji, a w którem te le g ra f podm orsk i g ł ówn ą  gra  

r o l ę .  Dwóch młodych ludzi,  którzy zaledwie wysi l i  
s. lat d< iecinnych,  uciekli potajemnie z rodzicielskiego 
-domu. Po ucieczce dowiedziano się tylko, że udali się 
do Dover, a z tamtąd zapewne do P aryża . G uw ern e r  
dwóch  młodych szaleńców, z rozkazu s t roskanych r o ­
dziców,  uda ł  się do P aryża , i tam poruszy ł  całą  miej ­
s c o w ą  policję,  celem wykrycia  młodocianych zbiegów; 
lecz wszystkie s tarania  były próżne,  nie zdołano n a ­
we t  w^aść  na najmnie j szy ślad. Dopiero  to dniu l l y m

b. m. ,  gu w e rn e r  o t r zyma ł  z biura  tajnej policji Lon­
d yń sk ie j,  n a s t ępnądepeszę  t e l egraf iczną: »Udaj się Pan 
Ad Fontainebleau; wychowańcy  jego znajduj ą się tam 
w hotelu Victoria ."  Na drugi  dzień,  te l egraf  p rzes ła ł  
odpowiedź,  że doniesienie policji  L o n d yń sk ie j  było 
w islocie p r a w d z i w e .—  Pewien  Proboszcz  parsf j i  we 
F ra n c ji , bardzo ma ł o  zawsze miewa ł  s ł uchaczów na 
swoich lekcjach.  Raz  drzwi  P robos twa  były o twar te ,  
i g ąsio r  wszedł  z us ł em s tadem gęsi; P roboszcz  to u j ­
rzawszy,  rzekł  do małej  liczby obecnych s ł uchaczów:  
»Teraz  wiem,  dla czegó moi Puraf janie  nie przychodzą,  
bo oto przysyła ją  swoich za st ępców.”

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Alcxandrow icz Jan  Ob: z Biały nr 613; Cohn Bernard Kup: z To­

runia n r 634; Drzewiecki Eust: Oby: z K utna nr 583; Delagarde 
Emil Oby: z  P aryża  ut-601; Dulcben Hen: Oby: z Londynu nr 601; 
LessiDg H ersz Kup: z Gdańska nr 634; Ośmiałowscy Stan: i Stefan 
Oby: z W iniar nr 613; Sadowski Leop: Oby: z Kozina nr 601; W ey- 
senlfoff Midi: Oby: z W itebska nr 613.

iVyjee-kali: Bertram  Edw:Kup: do Berlina; Bielawski Jen:-Lejt: 
do Suw ałk; Dębiński Stan: Oby: do O itro łęki; Krasiński Boles: Oby: 
doJauikow a; Mazarami Jul: Oby: do Brojców; W ielogłowski Alex: 
Oby: doBlizin; W cssel Igu: Oby: do Lublina; W odziński Jńz: Oby: 
do Zaborowa; Zbijewski Mich: Oby: do Studzianny.

Do najęcia od W ielkiej-N ocy ŁOHAb frontow y przy uli­
cy Krakowskie-Przcdm ieście, z pięciu pokoi, kuchni i piwnicy, 
pod Nrem 446, naprzeciw  X X . Bernardynów.

Magazyn G alanteryjny, istniejący od la t9 c iu  przy uli: Krako: l 
^P rzedn i: Nr o 446, w prost Kościoła XX- Bernardynów , pod finną&J 
V| H. § ,  H K B N I T 2 ,
kjja obecnie przeniesiony obok pod Nr 444, w prost głównego Od-|j! 
p w ach u , pomnożony został w tych czasach rozmaiłem! T o w ara m i^  
WjAngielsk-cmi i Francuzkiem i,a szczególniej odebrał w tych dniacbtj 
^ z  Londynu św ieży transport RĘKAW ICZEK zimowych, jako to 
<j|kurlo\vyek męzkich, oraz pluszowych i jedw abnych damskich,(jj 
khz najlepszych Fabryk Angielskich, z ktńremi ma zaszczyt poleeićgj 
fis ię  łaskaw ej Publiczności, p rzy  cenach najum iarkowańszyckjJj 
^b io rącym  tuzinami, ustępuje znaczny rabat.

Na żądanie pełnoletnich, oraz na żądanie Opieki nieletnich Suk- 
cessorńw zm arłego Jana Jerzego Hilkner, należące do pozostałości 
jeg o : a) Przedm ioty handlu żelaznego zR ygałam i pod Nr 410, 
w  W arszaw ie cxystująccgo; b) Przedmioty Sklepu z w arszta tu , pod 
N r 793 w W arszaw ie znajdującego'się; na jeden ry cza łt od taxv 
Inw entarzem  objętej, która wynosi ad n, rs. 67S2 k. 4'6*/a i r* . 25 
k. 20; ad 6, rs. 179 k. 6V* ' r s . 1095 k. 3; lecz każdy Sklep z oso­
bna, za pieniądze gotowe zaraz  po przybiciu zapłacić winne, przez 
licy tację publiczną sprzedane być mają; do której licytacji podpisa­
ny Rejent w domu pod Nr 793 termin na dzieu 15/27 Stycznia, 
godzinę 10 z rana oznaczyw szy, zawiadamiam, iż każdy chęć do 
licytow ania m ający, przed rozpoczęciem licytacji, na ręce Rejen­
ta jako wadjum złożyć winien ad a , rs . 1 ,500, ad b, rs. 600.

F. B ajer, Rejent Ii. Z. G. W . w  W .
Za pozwoleniem Zw ierzchności.—  J. von P raagac tC°, z Roter- 

daniu w  Holandji, ma honor donieść Sz: Publiczności, że przybył tu 
z nowo-wynalezioną, patentem swobody opatrzoną M A SSA ^ do me­
bli (m oebelzicr), k tórą w szyslk iepoliturow anelub lakierow ane w y ­
roby, lak drewniane jak  blaszane, równie ja k  i marm ur, można o- 
czyszczaći odnawiać najzupełniej, gdy lustr strac iły . Mussa ta użytą  
być może do każdego gatunku drzcw a;rohota trw a nader krótki czas 
i w  przeciągu kw adransa bez trudu wielkiego, można tuzin krzeseł 
zupełnie na nowo odpoliturować. Z równym skutkiem użyć można 
tej Massy do wszystkich w yrobów  z skóry lakierow anej, do skór 
powozowych, męzkich butów, kaloszy damskich, k tóre odzyskują 
glans jak i m iały z nowości. P rzyw iózł on także nowo-wynalezioną 
Massę do smarowania skór, któ ra  skórę konserw: i robi j ą  nieprze-
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makalną; najznakomitsi m ajstrow ie siodlarscy i szew ccy uznali j ą  S ą  do sprzedania SREBRA; SZ AL praw dziw y kaszm irowy; 
bardzo w  użyciu p rak tyczną. Ta Massa do skóry z korzyścią uży - Salopa axamitna obszyta futrem; jako tez Suknie, Brzuterje, i
tą  być może do sm arow ania uprzęży  na konie, fordeklosy, powozy, rozm aite rzeczv z aarderobv damskiej, nrzv ulicv Sto-Krzvz-
i buty  w ogóle etc ., niepozwala ona nazsychanie się skóry . W y ra ­
bia się ona, oprócz innych pierw iastków , z sadła, wosku i roztw oru  
gummy-elastycznej. Oprócz przymiotu zachow yw ania skóry ,posia­
da ona itpn , iż za potarciem szczotką w  jednej chwili skóra zyskuje 
mocną czarność i glans.—  Dalej przyw iózł tenże Massę, k tó rą  mo- 
żnaplam y w yw abiać z sukien wszelkiej barw y, z kazm iru, m eryno- 
su , pokryć na meble, ż sukni, kobierców, sukien billardow ycli; służy  
ona także do w yw abiania plam zrobionych sm ołą, dziekciem, sm aro­
w idłem  do powozów, olejnemi farbami, nakoniec do w yw abiania 
plam z brudu pow stałych na kołnierzach od sukni, płaszczów  i t .  p. •
P rzyw iózł on także żHoilandji ziemię jaw ańską do ostrzenia w szy­
stkich chirurgicznych instrupientów, scyzoryków , brzy tew , które 
w  jednej chwili lak dobrze się o s trzą , że można się niemi nader gład­
ko golić, nie czując biegu b rzy tw y .—  P ró b y  dobroci powyższych 
przedmiotów, może każdy otrzym ać bezpłatnie.—  Mieszkanie moje 
w Hotelu Saskim.Nr 11, i pobyt mój tym razem W tutejszem mieście 
trw a  bardzo krótko; proszę w ięc o spieszne zgłaszanie się. Zastać 
mnie można od godz: S rano do 4 po południu.

J B k l lO W A  młoda, m ająca la t 4 ry , zdrowa, 
pochodząca z rassy  bardzo dobrej, je s t do sprze­
dania. VVi»dnmn4ć u StaneTeta. w  nodwórzu, pod

ynu p i uoo j “v"‘ “JJ J ——   r

W iadomość u S tangreta, w  podwórzu, pod 
N r 2669 , ulica Bednarska.

D A T S I K I ,
E  w skazujące na rzu t oka datę rossy jską i odpowiednią je j ;
E  polską, nader dogodne w użyciu, tak dla osób p ryw atnych, j 
6  jakoteż dla Biur, Kantorów i t. p ., a przytem  ty le  ozdobne, i 
I że zadosyć uczynią wymaganiom wykwintnego naw et sma- i 
i i  ku, są  da nabycia w niewielkiej ju ż  ilości w N ięgarn i P. F ric - i 
j ;  dlein, p rzy  ulicy Senatorskiej; w  Składzie M aterjałów  Pi- 

9 :  smiennych P. Hirsze!, przy ulicy Miodowej; tudzież w  Skła- 
J  dzie M aterjałów  Aptecznych P. Spiess, p rzy  ulicy Senator- 
f:  skiej. Cena bardzo um iarkow ana, bo tylko kop: 75 za ex em -1 
B  plarz, a Datnik służy nie na rok jeden, lecz na zawsze.

D w a.K O N IE  wierzchow e, doskonale ujeżdżone, 
z których jeden Ogierek (la t a ) , po ogierze arab ­
skim, są ua sprzedaż z wolnej ręki, w  domu P ro ­
bostwa Śgo Alexandra pod N r 1741 na rogu ulicy 

X iąźęcej i W iejskiej. W iadomość u Stangreta W alentego,

F A B R Y K A
MYSł EŁ I  P A C H N I ME Ł  

m BRACI NATA\’SO\,
|k w ykończyła i rozesłała do Składów swoich, następujące, 
p a rty k u ły : KADZIDŁO Kwiatowe W arszaw skie  do sypa- 

.3)nia na gorącą blachę; PAPIER do ka d zen ia  i KADZIDŁO 
^p ły n n e b a lsa m o w e , E au  de Lubin; MYDŁO przezroczyste , 
jB jSavon tra n sp a ren t;  G A Ł K I  p rzezroczyste, Savonettes1 
Wk. tra n sp a ren t es; MYDŁO z  kw ia tu  pomarańczowego, Sa- 
Mrvon d’Orangine; MYDŁO tualetow e z m ałpką, Savon de

f to ile tte .—  Prócz tego, zaopatrzyła Fabryka Składy sw oje,( 
we wszelkie PERFUMY, POMADY, OLEJKI do włosów, 
oraz MYDEŁKA tualetow e w  różnych kształtach, gatun-1 
^ k a c k  i zapachach, k tóre sprzedają się po cenie umiarko 

j ls v a n e j  stałej : w Składzie głównym przy ulicy Nalewki pod1 
® N r  2244 lit: A; na Krakowsi-Przedmieściu w  domu JW . Hr: 

VAndrzeja Zamoyskiego; w Składzie głównym Lakierów J.A . 
JkKrausse p rzy  ul: Miodowej w domu Kochanowskiego; na Pod- 
l w alu w handlu P . M. Giersza, oraz w Gościnnym Dworze 
'w  Sklepie Nro 105 i 106

p w  J ’ u ’  ,  u '

rozm aite rzeczy z garderoby damskiej, przy ulicy Sto-Krzyz- 
kiej pad N r 1344, naprzeciw  Kommissarza, wchodząc w bramę 
na Im  p ię trze , na lewo we drzw i.

| K tlłfc in  PERtHARSRO FRYMEnSRI j 
| IIGISTWA HIITZE,
i p o d  N r  473 b. w  domu U'. B ru n w e j dawniej P elyskusa ,i  
\ p rzy  ro g u  ulic S ena torsk ie j i W ierzbow ej, obok A pteki i  
|  W g o  T. Heinricha.
! Posiadając znaczny zapas w  rozmaitych gatunkach najśw iez-? 
J szych w ynalazków  zagranicznych, POMAD, OLEJKÓW , PER- > 
1 FUM, MYDEŁ, a zw łaszcza Mydła prawdziwego Chińskiego? 
|  Musk, dwóch kw iatów , nadającego szczególną delikatność cia i 

łu; OLEJKU Bergonsoniego do rośniębia w łosów ; sprowadzonej * 
świeżo z Paryża  znanej z rzeczyw istej skuteczności; W ody I 
E au de Lob, do wzmacniania i rośnięcia włosów ; Eau Athe'- j  
nienne do czyszczenia z głow y łupieżh i Wzmacniania włosów; ? 
Pomady W ęgierskiej do Wąsów; Proszku i W ody do farbow a-J 
nia włosów; Błanszu, Różu, W ody Kolońskiej, i inuych przed- > 
miotów do potrzeb i ozdób tualetowych służących, postanowił 5 
takow e sprzedaw ać po cenach znacznie zniżonych; jak  również * 
i na wszelkich w yrobach Fryzjerskich  i Perukarskich, miano- } 
w icie: Perukach “i Pół-Perukacb dla Mężczyzn, i Perukach, j  
Pó ł-Perukach, Szymonach czyli W arkoczach zw yczajnych ,» 
jako też Neapolitańskich, niemniej Lokach i Niobach, dla Daną ? 
tak  gotowych w znacznym zapasie znajdujących się, ja k o te ż ?  
zamówionych; niemniej na F isa luarach , Grzebieniach, Szczot- ? 
kach w rozmaitych rodzajach, i wszelkich innych przedmiotach |  
tualetow ych znacznie zniżył cenę, jak  naprzyk ład : P eru k ę*  
całą  m ęzką, nabyć można za złp. 40, damską za zł. 90; F i-1  
xatoar co kosztow ał zł. 2, nabyć można w  takiej samej ilości ? 
i gatunku za zł- 1 gr. 20; Perfum flaszkę od zł. 1̂ do 20; za- ? 
wsze w  stosunku cenyr zniżonej. P rzytem  właściciel nieszczę- I 
dził kosztu na gustowne urządzenie obok lo lonu do strzyżenia 
i fryzowania dla m ężczyn, w którym to salonie, m ężczyźni{

I w  czasie teraźniejszego karnaw ału , mogą mieć włosy fryzo- z 
; wane za zw y k łą  cenę groszy 20 od głowy, po angielsku; zu- ? 
pełnie oddzielnego salonu dla czesania i ubierania głów Dam;? 
o czem zawiadamiając Szanowną Publiczność, ma zaszczyt po- * 
lecić się Jej łaskaw ym  względom, w  tej nadziei, że tak ja k ^  
dotąd, tak i nadal uczęszczaniem sw'oim Zakład ten zaszczycać * 
raczy. *

Kto ma DOM do sprzedania od 15 do 30,000 rs. przy 
ulicach : K rak:-Przednu, placu przed Teatrem , Senatór- 
skich, Bielańskiej, Długiej lub Miodowej; zgłosić się 
raczy  do Krawca pod Nr 483 przy ulicy Miodowej, 

w prost X X . K a p u c y n ó w ;  z warunkiem, że bez pośrednictwa 3ej o- 
soby, a  naw et bez ograniczenia terminu-

P O ł ł T E P J A N ł  z fabryki Bucholtza, o 6u o- 
k taw ach, w zupełnie dobrym stanie, je s t do 
cia w  domu L oterji Nr 1319. Bliższa wiadomość 
u Stróża tegoż domu.

FABRYKA LUSTER
IZYDORA SfLBERBERG

p rzy  u licy M iodowej pod N r  496, w domu W  W . Piotro­
wskich, daw niej pa łac  Biskupów.

Mam zaszczyt podać do publicznej wiadomości, iż po po- 
\yroęie z celniejszych stolic Europy, zaopatrzyłem  sw oją FA ­
BRYKĘ LUSTER, dotychczas na Nalewkach istniejącą, obe­
cnie zaś.przeniesioną na róg Miodowej i Senatoiskiejr.p,od N r 
496, w  L ustra  różnego gatunku i wym iaru. Obok tejże F abry­
ki, umieściłem w  obszernych Salonach GŁÓW NY SKŁAD 
LUSTER w Ramach rozlicznego doboru, palissandrowych bo­
gato złoconych i misternie rżniętych, po c e n a c h  a m a cin ie jj  
z n iż o n y c h .  Fabryka ta przyjm uje także L ustra uszko-r 
dzone do powtórnego podlewnia, i uskutecznia starannie obsta-r 
lunki z prowincji lub Cesarstw a je  powierzone. L

[1 Izydor Silherberg. E
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Prawnie zajęte przedmioty, j .  t. Szale tureckie, Perły  orjentalne, 
Łańcuch złoty emaljowany, 2 Lichtarze srebrne, przez publiczną 
licytację w d. 14/26 b. m. o godz: 11 rano, w Kancellarji podpisane­
go Komornika, pod Nr 586 4, sprzedane niezawodnie będą.

Antoni Osiński, K.
D O M I N I A  do najęcia przy rogu ulicy Krakow:-Przedm: i 

Królewskiej w domu JW . Mokronowskiego Nro 412, w  Sklepie 
Rękawiczoika.

Jest do sprzedania KON kary, 2 arszyny, 2wersz- 
ki, rasy dońskiej, nader szybko biegnący kłusa, u- 
jeżdżony do zaprzęgu, w bołoblach, do dyszla i pod 
wierzch. Wiadomość przy ulicy Leszno pod Nr 

653, u Stróża.
D I I B R A  Wróblewo, położone w Guber: Płockiej,Pcie Mła­

wskim, między miastami Szreńskiem i Radzanowem, rozległe mia­
ry  nowopolskiej włók 55, w której to rozległości znajduje się bór 
młodociany sosnowy i olszyna, wysiewu oziminy korcy 280 w każ­
de z 3ch pól, w czem pszenicy można siać do 50 korcy, a to w sto­
sunku przygotowanych nawozów; siana fur 500; zabudowania dwor­
skie nowe, częścią murowane, częścią drewniane; wiejskie w do­
brym stanie; są z wolnej ręki do sprzedania pod bardzo korzystnemi 
warunkami, lub na zamian na inne większe Dobra, z znaczną do­
płatą. Mający chęć wejścia w układy, zechce się zgłosić do w ła­
ściciela tam mieszkającego.

. J-iJest do sprzedania gatunek OWSA, jaki dotąd mało znany, 
OLBRZYMI KRZYCA; wyrasta on na wysokość do 4 

„  tokjei.'i ivydaje z ziarna jednego, 3 do 4ch łodyg, na których oko- 
! ło 200 ziąrn rośnie; ważny jest, gdyż korzec jeden dó 180 funtów 

V waży; słomy zaś dwa razy więcej wydaje niż zwyczajny; w art 
zatem zaprowadzenia tam, gdzie dotąd jest jeszcze nieznany. Oso- 

'  By źyężące zapomódz się w ten gatunek, mogą się przekonać i wi­
dzieć go w snopie i w ziarnie: w Kantorze Informacyjnym na Kra- 
kowskiem-Przedm: Nro 386, i w Redakcji Kurjera Warszawskiego, 
i tam zamówić sobie wcześnie podług życzenia. Skład tego Owsa 
jest w Warszawie przy ulicy Nizkiej pod N r 2272. Za korzec ta­
kiego Owsa wraz z workiem zapieczętowanym pieczęcią na laku, 
(PtiwlaC W arszawski Gmina Załąże duże), płaci się Rsr. 4.

2 , 0 0 0  korcy KARTOFLI zdrowych, w gatuoku 
tak nazwanym M arymontshim, jest do sprzednia we 
wSi R aducz, o dwie mile od Skierniew ic.

SZTACHETY drewniane, w dobrym stanie będące, a mogące 
służyć do ozdoby ogrodu, są za pomierną cenę do sprzedania. 
Wiadomość u Właściciela domu Nr 669 przy uli: Leszno.

Dwie SUMMY po Zip. 40,000, są do ulokowa­
nia na pierwszy Numer hipoteki domów murowanych 
w W arszawie. Bliższą wiadomość powziąść można 
w Kantorze W exlu Pana W awelberg przed Bankiem.

Niżej podpisany, wykwalifikowany Cieśla, znający opróczg 
fdego dokładnie Mularkę i Budownictwo, W'ody, życzy sobie® 
fp rzy  wielkicjś , fabrykach podjąć się entrepryzy, albo też sto- 
JJsownie do umowy, za wynagrodzeniem miesięcznem lub ro-^ 
[Jjcznem, roboty mu przeznaczone wykonywać. Gdyby zaszła® 
ftego potrzeba, roboty te wykonywać może własnerai ludźmi,jf 
jjz Prus przybyłemi, wykwalifikowanemi w tym fachu. Św iat, 
ifdectwa moraln'ego prowadzenia się i usposobienia w'robotach® 
jjprzez siebie podjętych, złożę na każde żądanie. Adres mój je s t:; 
l§Dawid K uszm ink , w Krotoszynie W . Xięztwie Poznąńskiem.

R Ł Y N i l l  do wygubienia na zawsze Nagniotków, dostać mo­
żna każdego czasu, w mieszkaniu przy ulicy Kanooja pod Nr 80, 
na dole.

DOBRA ziemskie: 1) Gołocin w Pow: Płockim; 2) i przyległe 
tymże Gutowo Slardzyno z Gutowem Orłem lit: P , w Powiecie 
Mławskim położone, o mil 3 od Płocka, a dwie od Sierpca odle­
głe, są do sprzedania z wolnej ręki, razem lub oddzielnie; na­
bywający je, wejdzie do possesji z dniem 24 Czerwca r- b. Roz­
ległość pierwszego majątku włók nowop: 15, drugiego 17, łąk  
ilość dostateczna. Wiadomość we wsi Zbójno, w  Pow: Lipnow- 
skim, u W . Barthel von Weidcnthal. >

OSOBA uzdatniona do robót, szycia bielizny i krawiecczyzny, 
życzy przyjąć miejsce w Magazynie lub w domu prywatnym. 
Wiadomość przy ulicy Grzybowskiej Nr 1026, u Stolarza.

F O R T E P J A N  palisandrowy, z piatem i szta­
bami, o 7u oktawach, jest do przedania w fabryce 
fortepjauów pod Nr 163 przy ulicy Nowomiejskiej. 
Wiadomość na miejscu.

Dziś rano ciepła stopni 3. W czoraj w południe ciepła 3.
Dziś rano wysokość wody na W iśle  stóp 8 cali 7.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, W zó r do Św iętoszka.

|  ! !!  H O W E  H A B A A W A L O W E  C I A S T A ! ! !
^ Mam zaszczyt Sz: Publiczności donieść, iż oprócz wiadomych! 
Iw  zeszłym roku Ciast Karnawałowych pod nazwiskami, ja k o | 
Ito : INDYJSKIE OCZY, ANANASOWE GORY, SZYLDKRE-f 
^TOW E KRAPFY, JELENIE OZORKI, i t. p.; w tymże roku | 
Iznowu zupełnie nowe, w części z własnej kompozycji, w czę-^ 
iści z zagranicy zapisanych recept, i w wyrabianiu różnego| 
fkształtu onycli, przyrządziłem następujące artykuły, z któremii 
fpolecam się, a mianowicie pod nazwą, jako to : d
'  1) ARLEKIŃSKIEMI KRAPFEN, po . . . .  kop. 3;

2) LONDYŃSKIEMI INDUSTRIE KAPELUSZAMI, po k, 3;
3) BISQU1TEM a la ASTURIE, po . . . . .  kop. 5; 

f  4) ACH! JAK TO SMAKUJE WYBORNIE, po . kop. 5;
§1 5) PONCZOWYM SMOCZKIEM, po . . .  . kop. 5;
i  6) OBWARZANKAMI REDUTOWEMI, po . . kop. 2.
P  Powyższe artykuły są nowe., i będą Szanownej Publiczności! 
pilietylko gustowne, ale dowcipne i na karnawał przyjemne.
p  Obstalunki n a T O R l T i r ,  a osobliwie na tacach, które w y ż || 
pwzmiankowanemi nowemi ciastami ubrane, i z największą ak u -|| 
Realnością uskutecznione będą. p
P  P A C Z K I  po l*/a, 2 ’/ i  i 5 kop. z wybornemi konfitura-p 
|fm i, są każdego czasu gotowe i gorące.  ̂ m
P  Uprasza o łaskawą pamjęć Sz: Publiczności, Lud: Rudolph ,p  
fpCukiernik przy ulicy Długiej Nro 592, w domu po-Paulińskim.fi

% .  Przy bieżącym karnawale obowiązuję się GRYWAĆ na/ 
m  wszystkich Zabawach; niemniej dostawiać w większym im  
^m niejszym  komplecie Orkiestry; oraz z fortepianem /  skrzyp- 
» ć a m i.—  J. Knbelko, Artysta Muzyczny. —  Ulica Sto-Jerśk® jp  

i F reta, Nr 274, naprzeciw Fabryki Evans®.. %,

Z powodu wyjazdu, są do sprzedania MUEHŁE 
palisandrowe, jako to: Kanapa, 12 Krzeseł, dwa Fo­
tele, i Stół przed kanapę, pod Nr 1366/7. Wiado­
mość u Stróża.

Jest do sprzedania: PŁASZCZ zupełnie nowy, podbity świe- 
żemi niedźwiedziami; Ljsiurka pokryta suknem ciemno-zielonem; 
Szal czarny, i takież Spodnie; oraz Płaszcz szaraczkowy; dwa 
Surduty j  Spodnie studenckie. Wiadomość przy ulicy Krakow:- 
Przedm: pod Nr 391 w domu PP. W izytek, na lm  piętrze, w le­
wych drzwiach od frontu.

NauczycielTAŃCÓ W', podaję do publicznej' wiadomości 
że w czasie teraźniejszego Karnawału,wyucza 5ciu tańców 
najpotrzebniejszych w 20tu kilku Lekcjach, osoby nawet 

 ̂ wcale nie tańcujące; przytem udziela lekcje tak w swojem 
mieszkaniu,jako też po domach prywatnych i pensjach. Mieszka 
przy ulicy Śto-Jańskiej pod N r 17, na lm piętrze od frontu. Za­
stać go można od godziny 9 rano do 7 wieczór.— P. Ś liiyń sk i.

Ktoby sobie życzył, na wicczói : M m S I f B k l  SALQ-J 
fN O W E J, złożonej ze skrzypiec i fortepjanu; raczy złożyć ' 
Cadres w Handlu W. Szupicniewieza, przy ulicy Krakowskiej 
■ Przedmieście, wprost Kościoła X X . Bernardynów. Za do- / 
*broć Muzyki, ręczy się.

W Drukarni Kurjera Wars*:.— Wolso drukować. W arszawa d. 13 (25) Stycznia 1852 r.— Starszy Cenzor L .T . Tripplin.


